
D. 25. Lutego. — Rok 1835. TW& Ju tro , Ś. A łkin.
Sobota. 6/ t?—. O' ś N iedziela Zapustna*

Dnia 29 Stycznia (10 Lutego) r .  b. Lada 
Administracyjna K rólestw a udzieliła  PP. I Io r-  
dliczce i Szm elow skiem u, List w ynalazku na 
właściwy i przez nich samych wynaleziony spo­
sób wyrabiania S z k ła  b iy lan tow anego  p rzez 
prasowanie. L ist ten służyć ma na cale K ró­
lestwo Polskie na la t 5. Taż Rada d. 8 (20) 
Stycznia r. b. postano w iła, iż przepis postano­
wieniem z d. 25 Listop: (*i G rudnia) 1S32 r .,  
zamieniający karę pieniężną za przew ożenie ta- 
icmne gazet i listów , na areszt osobisty dla tych, 
którzy nie są w stanie iej opłacić, ma być 
zastosowany do defraudantów  ceduł fuitnań- 
skich, którzy zasądzonej' na nich k ary  z po­
wodu udowodnionego ubóstwa, w pieniądzach 
uiścić nie będą mogli.

Aommissja  l lz q .Iowa S p ra w  TT’ew ngtrznych , 
Duchowriytch \ i  O świecenia P ublicznego. Gdy" 
sodzienne doświadczenie okazuie iz wiele osób 
przybywających na Nabożeństwo do kościoła, 
wezachownią się w nich z taką przyzw oitością' 
> uszanowaniem, iak  godność i powaga m iej­
sca poświęconego modlitwom wymaga, i gdy 
zgorstiL-nie z podobnego postępowania w ynika­
n o  dla szkodli wego nader w pływ u na m oral­
ność i obyczaie ogółu wyznawców katolickich, 
pod żadnym względem cierpianem  być nie ino- 
*«» ^Kommissja Ii ządowa przeto w celu zapobie­
żenia złemu które pochodząc z lekce, waz en Id 
świętych obowiązków re lig ji słuszną tro sk li­
wość duchowieństwa obudzą, uznała za. rzecz 
^omeczną przepisać, sta łe  zasady co do porząd-. 
~.u 1 Rachowania się osób zgrorńadąotiych na 

a 0/,®ństwo, do  kościołów w sposób nastgpuią- 
^a-żdy z obecnych w kościele ma za- 

* ować najgłębsze milczenie. § 2. W  kościele 
!aRo Przybytku czci Boskiej poświęconym, u- 

ony> powitania i pożegnania miejsca mieć nie- 
powinny.' g 3 . \ychodząc clo kościoła Kobiety eaj-

mować będą praw ą, mężczyźni lewą stronę, $ 
4. Niewolno iest przechadzać się po kościele, 
lub  zmieniać miejsce bez koniecznej potrzeby. 
§ 5. Do miejsca najbliższego wielkiego o łta ­
rza  tak  zwanego Presbitcrjum  w kościołach 
M etropolitalnym  i K atedralnych, nikomu prócz 
duchownych wchodzić niewolno, prawo zaś czy­
nienia w tym  w zględzie wyiątkijw,.szczególniej 
względem wysokich urzędników  rządu, same- 
ntu ty lko  przełożonem u kościoła służy . § 0. 
Osoby innych w yznań przybyw ające do kościo­
ła  ulegaią wszystkim  przepisom  zachowania się 
powierzchownego katolików  obówjiązuiącym. §  
7. W ykonanie tych  przepisów  przełożony każ­
dego kościoła dopilnuie za pomocą sług  ko­
ścielnych zwanych Szw ajcaram i, k tórzy  nie­
zwłocznie dla bliższego przestrzegania porząd­
ku po jednym  p rzy  każdym p jrafja lhym  lub 
innym  głównym  kościele zaprow adzeni być ma­
ją. <$ S. Szczególnym obowiążkigm Szwajcara 
będzie zapobiegać niespokojnoścsj i nieuśzapo- 
waniu św iątyni Pańskiej przez oddalenie osoby 
dającej do tegó powód. § 9. Szwajcarowie ta­
cy czuwać powinni nie ty lko nad zachowywa­
niem się osób zgromadzonych w kościele na na­
bożeństwo ale nadto przestrzegać main porząd­
ku i przyzwoitości przed  kościołem i wr obrę­
bie murów kościelnych.—  Za zgodność kopji, 
Szef kancellarji K am ieński.

P e łn ią c y  O bow iązki FF'oiennego J e n e ra ł- 
P o lic m a js tra  czynne j s i n e j  i  i  PPice-Prezy- 
denles- M . IV arszaw y . Ponawiając dawniejsze 
rozporządzenia swoie, ostrzega w szystkich m y­
ślistwem trudniących się, łub zw ierzyną han­
dlujących, żo onej przez czas od 1 Marca do 1 
W rześn ia r . b . nie wolno iest nikom u ną T ar­
gi publiczne łub użytek w łasny p fzy  wozić, sprze-. 
dawać, lub dla siebie sprow adzać; oprócz dzi­
kich gęsi, kaczek, cyrąaek , chruścieli czyli der-
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kaczy, kulików,, słomek, Lekasów, tarkaw ek, 
dzikich gołębi, dzikich kokoszek, których ło ­
wienie nie iest wzbronionera, niemniej, wszel­
kiego drapieżnego i szkodliwego zwierza i pta- 
stwa które w każdej porze roku wytępiane być 
może. Przestępuiący ten zakaz, sami sobie wi­
nę przypiszą,gdy oprócz skonfiskowania na rzecz 
tutejszych szpitali przywiezionej zwierzyny, ka­
rze pieniężnej policyjnej ulegną.-— Jeaerał-Ma* 
ior Storozenko. Sek: Greuve.

Ogłoszenie Urzędu Municypalnego o Spisie  
wojskowym, iest umieszczone niżej drobnym dru­
kiem w dzisiejszymKurjerze.

Kurs wmzorajszy: D ukaty hol: nowe zł. 19 
gr. 18. Obligi skarbowe 1,000 zlotowe, zł. IM . 
Listy zastawne białe bez kuponu z ł. 98 gr. 
0, wartość kuponu gr. 21 2/3.. Obligacje a- 
działowe od 444 do 450.

A ngljc t. —  Donoszą z Londynu d. 15 b . mf; 
że między znakomitemi osobami znajdował się 
także na obicdzie w liry-słonie u Króla, Baron 
B ilów  Poseł Pruski, i baw ił przez 'cały  wie­
czó r.—  D. IG b .m . wieczorem przyby ł Jene­
r a ł  Sebastjan i z licznym orszakiem do Anglji. 
-i—Dotychczasowy Poseł Gesarsko-Ross: przy 
dworze Angielskim H r. M edem , udał się d. 
15 do Paryża, dla objęcia tamecznego poselstwa:. 
—  Mówią, że Poseł T itreeki NamikYt&szz, wkrót­
ce wróci- do Stambułu. —  Gazeta Czas donio­
sła  co następnie : D. 16 b .m . czy laliśmy w nie­
których gazetach, żc K ról d. 19 b .m . osobi­
ście otworzy posiedzenie parlamentu. Oświad­
czamy że to iest pom yłką, gdyż K ról dopiero 
w tenczas okaże się w parlamencie, gdy mowę 
tronową mieć będzie; co staie się rzadko t re- 
dzej iak w tydzień po zebraniu się nowego par­
lamentu. Po obraniu mówcy izby niższej od- 
bieraią od członków parła: przysięgę, co zwy­
kle trw a przez dni kilka; przeto Monarcha 
nie w tym tygodniu, lecz w przyszłym  osobi­
ście mowę z tronu mieć będzie.-— Ginach par­
lamentu będzie d. 18 b .m . iako w wilją otwar­
cia posiedzeń zupełnie ukończony. D. 18 od­

być mieli różni członkowie parlamentu od­
dzielne posiedzenie w St. Żam s Skuare. —  Vf 
sali izby niższej urządzono regularnych sie­
dzeń dla 500 członków tejże izby; za krze­
słem Prezesa wystawiono galerje dla szybko 
pisarzy. D. 13 b .m ., zakończył życie w Lon­
dynie znany Henr: I lu n t,  maiąc lat 63, były 
Członek parła:, będąc o<T kilku tygodni spara­
liżow any.—*Xżę Paweł L in e n  zostaie iak d®> 
wniej pierwszym Sekretarzem poselstwa Ros- 
Syjskiego przy teraźniejszym sterze Hrabiego 
P o t so d i Borgo.

Turcja . —  W edług odebranych wiadomości 
e Stambułu d. 21 z. m. trw a ciągle spokojność 
W lej stolicy, a handel coraz bardziej wznosi 
s ię , także i  cywilizacja znacznie postępuie, 
gdyż dawna znbobonność coraz bardziej niknie, 
co uważać można w czasie teraźniejszego Ba- 
m azanu  Turków; dawnfej w czasie tego wiel­
kiego postu , Turcy spotykali Chrzes'cjan nie 
tylko z pogardą,.ale nawet CŁrześcjanie znaj­
dowali się w niebezpieczeństwie utraty życis  ̂
gdy się w ciasnych ulicach Stambułu z Muzuł­
manami spotykali, teraz ta  nienawiść zupełnie 
Ustała, gdyż Turcy spotkawszy się z Chrześcja* 
nami witaią ich uprzejmie i nawet .zapraszaią 
do swych domów.

H iszpan ja . —  Donoszą od granic Hiszpan: 
d. 13 b .m ., że bombardowanie miasta Elisoir 
do trw ało ciągle przez Karlistów. Mówią tak­
że o2ch krwawych walkach które się wszcząć 
miały pod Santarern. W  pierwszej bitwie mie­
li Karliści utracić 70 ludzi, lecz w drugiej Zu‘ 
m alakaragui nagle się ukazał ś dał inny o* 
brot, przez co wojsko Królowej cofnąć się by­
ło  przymuszone. —  W edług  odebranych wia­
domości- zBaiony d. 13 b. in., nie wszczęła 
gię dotąd żadna1 bitwa m i ę d z y  obu stronnictw/' 
m i .— Rząd Hiszpan: przedsięwziął najusilniej 
aby wojsko przeznaczone do' wzmocnienia att- 
mji północnej, zebrało się w d. 20 i 25 b. ih- 
pod Burgos. M in a  oświadczył, że iak ty 0 
dostanie należyte posiłki wojska, iost got w
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stoczyć stanowczą Littfvj z KarKstarrii. Do ar* 
mji rezerwowej przeznaczono 2000 koni. —  
D onK arol zostaie w dobrem zdrowiu. —  Jenerał  
Lauder znowu o b ją ł  dowództwo w Katalonii; 
gdy stanął na czele swoicgo korpusu, nakła* 
niał officerów i żołn ierzy  do posłuszeństwa 1 
przychylności dla Królowej Reieńtki.

F rancja .— Donoszą z Paryża d. IG b. m. źe 
Xżę- Orleański wkrótce uda się do Bruxelli,  
gdzie kilka tygodni zabaw i.— 'Xżę E sterhazy  
wyjechał dopiero d ,  15 b. m. do Londynu, —— 
Zapewniają, że l i r .  M edóm  zabawi przez 3 
miesiące, a potem przez nowo przybyłego Po. 
da zastąpiony b ę d z ie .— Znany zbrodniarz Pi*  
hard,, który przez swoią nadzwyczajną siłę iiiie- 
dyehaną zręczność, 3ci raz po trafił  uwolnić 
ńg z najmocniejszego w ięzienia, krusząc kaj* 
dany i mury nikczemnem narzędziem, iakie mu 
się tylko dostać mogło, osądzony został teraz 
w Loan ua 20 la t  do ciężkich robot,

Un.qd M unicypalny M. S. W arszawy. G i f  
stosownie do Dekretu Najjaśniejszego CESARZA 
Smci i KRÓLA z d. 3 (15) Grudnia 1834 r. Re­
skryptami Kommissji Rzą; Spraw W. B. i O. P. 
*a. 6(18) Lutego t. r. N r3239/7237, tudzież JW. 
•Jenerała Rantenstrauch,! Członka Rady AdmińU 
stracyjney Królestwa, z d. 2 (14) Lutego r. b. Nr 
"4*5 rozwiniętego, nskutecziony być ina roku bie« 
*«eego wobjtębie całego Królestwa, Spis Wojsko* 

Y, podług .Instrukcji z d, 2 (14) Listopada 1833 
V / 'F r? , T S2'v dodatkowych ńo tejże in s t ru k c j i  
ta . t ( } ,ŁulcŁ'° r ’ b* ^  34S. Na skutek prze-

, ?."'>’ch rozporządzeń a mianowicie Art:4 Jn-. 
Ur-sali P0.a łu& której czynrrośu^ta odbytą beclzio, 
to l l r*Ullnlcyi>alny podaio do wiadomości wobro- 

aSta, arsxa" T  1 Przcdpieścia Pragi wszv. 
czeti = zan>leśżkałych przepisy tyczące się wyła- 
S'YTnr T°Wym słuM  mogących iak następnie» 
i»t od ń h Sa 5\ n r j; 1* Wszyscy. M ^czyzn i w wie- 
WnfJi “ lat skończonych, należą do Spisu
S  ś t rn n ^ 80-’ Od tego zostaią,
mild e r  óe ynacy: 7,) Je(len s ?n w kttżdej fa, 
bdetnfch SR Rodziców wybrani; c) Opiekuni ma. 
(?) Tny i f raci 1 Sióstr, których Rodzice nieiyia* 
%nowif."Ly‘maiący Dzieci; e) Cudzoziemcy i ich
Wilui- ,,a 2w g-r:Vn ic ''? z ro d z c u I ' jO  U rzęd n icy  C y .

J 6/ vvoj6ji.owJ wszelkiego stopnia prawnie

(*)

uwolnieni od służby; h) Xigża i S ie ry c r  tak 
Sudeccy i Zakonni obrządków Greckiego i Łaciń­
skiego, którzy odebrali poświęcenie; i) Pastoro. 
wie wyznań Ewangelickich; 4 ) Bracia Mórawczykt 
(Kernamer) którym ustawy religijne zabraninia 
służyć wojskowo; l) Meiiońiś.ci; m) Professorowio 
i Nauczyciele szkół publicznych, Tęekarze i Chi- 
TU-rgo-wie maiący pozwolenie prnktYkow&ijla swef 
sztuki; n) Przedsiebiercy rekodzlelń i i fabry-k; o) 
Artyści, Rzemieślnicy, Majstrowie i Czeladź, do 
Uwolnienia od spisu wojskowego podani, p) Kało-, 
Śy i osoby dotknięte słabościami lub niedołężno* ' 
seią. y) PocztyljOny.1 r) Żydzi przyjinuiący reli- 
gją Chrzescjanską jakiegokolwiek bać wyznania, s) 
Mieszkańcy wyznania Mojżeszowego! TYTUŁ 3ci. 
R o z d z i a ł  3cj o w y ł ą c z e n i a  od Z a c i ą g u .

. Art( ą7. Lla uniknienia wszelkich mylnych tłuma­
czeń o wyłączeniach, wskazują się następujące pra­
widła, Art: .48 . Wyłączenie.od zaciągu Jedynaków 
Art. 2psd jit :  A, w ̂ niniejszej instrukcji wymieniono 

.Badane iuz zostaie iedynie w zamiarze zapewnienia 
rodzicom na starość pomocy i wyręczenia w <-ov 
podarstwie. Art: 49 . Wynika więc *ztad, że Jedy­
nak dopóki ojciec lub matką żyią, powinien, być 
wolny od Spisu wojskowego; po śmierci zaś Ro­
dziców ieżeli nieodziedziczy żadnego gospodarstwu 
■rolnego, ręlcodzielni lub handlu, lub nie nabędzie 
Jakichkolwiek -praw kwalifikujących go do w\-łnr 
czema iako należący do Spisu wojskowego uw.t- 
źany być powinien. Art: 50. Jeżeli znajduie się 2ch 
Synów z podwójnego małżeństwa, to-iest: oba z ie* 
dnej matki a każdy z innego ojca, na tenczas Syn 
z pierwszego małżeństwa spłodzony nie może być 
uważany za Jedynaka, z powoda, ze matka iego nra 
drugiego Syna z powtórnego małżeństwa i należeć 
będzie do zaciągu leżeli nie oddziedziczy po ojcu 
gospodarstwa rolnego, rękodzielni lub handlu, aL- 
bo tez przed zejściem lego nie ożeni się. Art; 51. 
Co się zaś tycze Syna z powtórnego małżeństwa, 
len będąo względem ojca swego Jedynakiem, mieć 
będzie z takowego tytułu prawo do wyłączenia ni 
do czasu, poki drugi Syn z tego małżeństwa spło­
dzonym nie zostanie. Art: 52. Toż sam,o ma sin 
rozumieć 02ch Synach ziednegoojca a każdy zin^ 
nej. matki spłodzonych. Art: 53. Na przypadek gdy- 
by weseli wzwiązki małżeńskie, wdowiec z wdowa 
mający Jedno z nich lub oboie z pierwszego mał­
żeństwa po iednym Synie, cl, Synowie maią by.ć 
uważani za Jedynaków. Jcdynastwo to iednak tr- 
pada gdyby z powtórnego małżeństwa urodził s ię  
dci Syn Jubwięsej Dzieci, chyba gdyby odziedzi­
czyli rękodzieJnie lub handel, albo gdyby Synowie
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•z d r u g i e g o  m a ł ż e ń s t w a  p o u in r l i .  W  t y m  b o w i e m  o -  
s l a t  n im  p r z y p a d k u  S y n o w i e  z  p i e r w s z e g o  m a ł ż e ń ­
s t w a ,  w r a c a ła  do  p r a w a  ' J e d y n a s t w a .  A r t :  5 Ą . 1 C o  
i i e  t y c z e  J e d y n a k ó w  z  n i e p r a w e g o  ł o ż a ,  k i  g r y  ćh  
r o a t k i ż y i ą , -  C i  i e ż e ł b p r ż e z  m a t k ę  lu b  o j c a  z a  D z i e ­
ci p r a w e  i S u k c e s o r ó w  p r a w n i e  u znry i i  z o s t a n ą ,  i  
z  u aj ilu ią  s ię  w k t ó r y m  z  p r z y p a d k ó w  w  n in ie jsz e j  
i n s t r u k c j i  w y s z c z e g ó l n i o n y c h ,  z a  w o l n y  o d  o b o ­
w i ą z k u  s ł u ż e n i a  ty w o j s k  u u w a ż a n i  b y ć  p o w i n n i .  
A l t ’: 5 5 .  G d y  l h o s o w n i e j d o  A r t :  Ą8 w y ł ą c z e n i e  J e ­
d y n a k ó w  n a s t ą p i ł o  i e d y n i e  w  c e lu  z a p e w n i e n i a  ro­
d z i c o m  p o m o c y  i w y r ę c z e n i a ,  i g d y  z a m ia r  t e n  
n ie  b y ł b y  d o p i ę t y m ,  s k o r ó b y  J e d y n a k  z a n i e d b y ­
w a ł  r o d z i c ó w ,  lub  o d d a l o n y  o d  n ic h  b ę d ą c ,  b a w i ł  
s ie  w ł ó c z ę g o s t w e m ,  p r z e t o  i e ź e l i  s ię  z d a r z y , i ż  R o ­
d z ic e ,  d la” p o w y ż s z y c h  p o b u d e k ,  n ie  ż y c z y l i b y  s o -  

“ ]>ie m ie ć  S y n a  j e d y n a k a  u w o l n i o n e g o  o d  z a c i ą g a ,  
t e n ż e  a t r a c a  p r a w o  u w o l n i e n i a .  A r t :  5 6 .  D o w ó d  
J e d y n a s t w a  s t a n o w i ć  m a :  W y w ó d  s ł o w n y  w  U r z ę ­
d z i e  W ó j t a  lul) B u r m i s t r z a ,  ( w  W a r s z a w i e  w U r z ę -  

' d z i e  K o m m is s a r z a  P o l i c j i  W y k o n a w c z e j )  s p o r z ą ­
d z o n y ,  a p r z e k o n y w a i ą c y ,  iż  i e s l  i s t o U i i e  J e d y n a ­
k i e m ”, ż e  z ń a j d u ie  się  w  p r z y p a d k a c h  A r t :  Ą9,  5 0 ,  
5 1 ,  5 2 ,  5 3 ,  5 4  w y m i e n i o n y c h ,  a n a d a ią cy c h  m u  p r a w o  
o d  w y ł ą c z e n i a ,  i i c ż c l i R o d z i c e  i e g o  ż y i ą ,  i z y c z ą  s o ­
b i e  m ie ć  g o  w y ł ą c z o n y m  o d  z a c i ą g u .  Z a  r z e t e l n o ś ć  i 
d o k ł a d n o ś ć  t e g o  d o w ó d u  B u r m i s t r z ,  W ó j t  ( K o m -  
m i s s a r z )  i e s t  o d p o w i e d z i a l n y .  A r t : 5 7 .  W y ł ą c z n i e  
w y m i e n i o n e  w  Ar: 2  l i t :  b .  n in i e j s z e j  i n s t r u k c j i ,  d la  
i c d u e g o  S y n a  w k a ż d e j  fa m i l j i  w y b r a n e g o ' p r z e z  
r o d z i c ó w  lu b  o p i e k u n ó w ,  n a s t ą p i ł o  z  t e g o  s a n ieg o  
p o w o d u  co  i d la  i e d y n n k ó w ,  t o ’ ie s t :  d la  z a p e w n i e ­
n ia  r o d z i c o m  .na s t a r o ś ć  p o m o c y  i w y r ę c z e n i a  w  
g o s p o d a r s t w i e ,  n i e m n ie j  d la  z a b e z p i e c z e n i a  m a ł o ­
l e t n i m ,  b r a c i o m  i s i o s t r o m  o p i e k i ,  w o s o b i e  i e d n e -  
g<> z 'b r a c i  na p r z y p a d e k  ś m i e r c i  R o d z i c ó w ,  nako-r  
n i e ć  d la  z a r z ą d z e n i a  p o z o s t a ł e m  p o  n ich  g o s p o ­
d a r s t w e m  w  c e i u  z a p o b i e ż e n i a  u p a d k o w i  o n e g o ż .  
A r t  58 .  W y p a d a  w ię c  z t ą d ,  i ż  w f a m i l j i  g d z i e  są  
s y n o w i e  z  w i e k u  s p i s o w e g o  t r y s z l i  lu b  n i e d o s z l i  l a t  
2 0 ,  l ć f z  z d o l n i  d o  t r u d n i e n i a  s ię  g o s p o d a r s t w e m  
a l b o  t e ż  m a i ą c y  prAwo w y ł ą c z e n i a  z i a k i e g o k o l -  
wiftk b ą ć  p o w o d u ,  tam  w o l n o ś ć  w y b o r u ,  n a d a n a  
R o d z i c o m  lu b  opiekunom" u p a d a .  W. c e l u  z a p o b i e -  

-  Ż e n ią  m y l n e m u  t ł u m a c z e n i u  p o w y ż s z e g o  r o z p o ­
r z ą d z e n i a ,  i n s t r u k c j ą  d o d a t k o w ą  z d. 1 ( 1 3 )  L u -  

• t e g o  r. b .  p r ż s p i s a n e m  z o s t a ł o ,  i ż  d o j ś c i e  d o , w i e ­
k u  s p i s o w e g o  s y p ó w  m ł o d s z y c h ,  n i e p r z e s z k a d z a  
R o d z i c o m  p o z o s t a ć  p r z y  w y b o r z e  s t a r s z e g o ,  g d y  
b r a c ia  i e g o  m ł o d s i  w i e k u  s p i s o w e g o  i u ż  d o s z l i ,  
ok?-zą s i e  b y ć  z d a t n e in i  d o  s ł u ż b y  w o j s k o w e j ,  c h y ­
b a  R o d z i c e  s a m i  w y b ó r  t a k o w y  z m i e n i ć  z e c h c ą  lub

z n a j d o w a ć  się  b ę d ą  i n n i  s y n o w i e  n i e  b ę d ą c y  wwie- 
k u  s p i s o w y m ,  a m a i ą c y  l a t  17 a lb o  w i ę c e j ,  i w ł a ­
d n y m  z p r z y p a d k ó w  Ar: C O in s tr u k cj i  niezostaiąey .  
N a d t o  z w r a c a  s i ę  u w a g ę ,  z e  n a  p r z y p a d e k  gdyby 
R o d z i c e  z  p o w o d u  n ie w ia d o i n o ś c i  o p o b y c i e  iedne* 
g o  z  S y n ó w  c h c i e l i  w y b r a ć  do  w y ł ą c z e n i a  innego-, 
w t a k im ,  r a z i e  n ie w ia d o m to ś ć  t a  u d o w o d n io n a  być 
p o w i n n a  ś w i a d e c t w e m  m i e j s c o w y c h  w ł a d z  lub tez 
d e k l a r a c j ą  2 ch w i a r o g o d n y c h  m i e s z k a ń c ó w  pod 
p r z y s i ę g ą  na  p i ś m i e  u c z y n i o n ą ,  i n k o  im  p o b y t  tr 
p o w y ż s z y m  p r z y p a d k u  z n a j d u ią o y c h  s i ę ,  niemniej 
c o b y  s ię  z  n i e m i  s t a ł o ,  n ie  i e s t  w iadom eir i .  Ar: 59. 
W i e k ,  w k t ó r y i n  n i e d o s z l i  l a t  s p i s o w y c h  uważany­
m i  b y ć  m a ią  za z d o l n y c h  d o  z a t r u d n i e n i a  się go­
s p o d a r s t w e m ,  l i c z y  s ię  o d  la t  17 s k o ń c z o n y c h .  Ar: 
6 0 .  Z a s t r z e g a  s ię  i c i ln a k  i ż  g d y b y  s y n o w ie ,  nie 
b ę d ą c y  le> 3 c z e  w  w i e k u  s p i s o w y m  a tn a iący  lat 17 
l u b  w i ę c e j ,  n i e m o g l i  b y ć  w y r ę c z e n i e m  rodziców  
d la  b r a k u  s i ł  ń z y c z n y c h ,  lu b  o b ł ą k a n i a  umysłu; 
d la  k o ń c z e n i a  n a u k  w  s z k o ł m k  p u b l ic z n y c h ,  lub 
u c z e n i a  s ię  r z e m i o s ł a ,  w  c e lu  z a p e w n ie n ia  na przy­
s z ł o ś ć  s t a n u  j a k o w e g o ,  n a t e n c z a s  w o l n o  iest  ro­
d z i c o m  lu b  o p i e k u n o m  w y b r a ć  d o  w y łą c z e n ia  sy­
n a  w  w ie k u  . s p i s o w y m  b ę d ą c e g o ,  s k o r o  d la  słabo­
ś c i  Ich lu b  n a d w ą t l o n e g o  z d r o w i a ,  r z e c z o n y  syniest 
i m  k o n i e c z n i e  p o t r z e b n y  d o  p r o w a d z e n i a  gospo­
d a r s t w a  l u b  p r a e o w a n i a  r.a ich  u t r z y m a n ia .  Ar:61. 
W y b ó r  r p d z ie ó w  l a b  o p i e k u n ó w  p r z e ś t a i e  nada­
w a ć  p r a w o  do  w y ł ą c z e n i a  i e ż e l i i c d e n  * s y n ó w  kvłJ- 
l i E k u i ą c y c h  s i ę  do  s ł u ż b y  w  p r z e c i ą g u  czasu mm 
n a  z a c i ą g  p o W o ła n y  z o s t a n i e ,  n a b ę d z i e  iakowegc 
t y t u ł u  w y ł ą c z e n i a ;  w y i a w s z y  a t o l i  k a le c tw a  1“ 
n i e s p o b n o ś c i  do  z a t r u d n i e ń .  T e n  o s t a t n i  przypa­
d e k  i e ż e l i b y  s i ę  w y d a r z y ł ,  b ę d z i e  przedstawiony  
d o  r o z t r z y g m i e n i a  w y ż s z y m  w ł a d z o m .  Artykuł 
6 2 .  P o  ś m i e r c i  r o d z i c ó w ,  w y b r a n y  S y n  do ,«T 
l ą  c z e n i s ,  w r a c a  w  o b o w i ą z e k  n a l e ż e n i a ,  .do■spi­
s u ,  c h y b a  ż e b y  p r a w n i e  p o w o ł a n y  b y ł  na ^ l jl*‘ 
k u n a  m a ł o l e t n i c h  b r a c i  i s i ó s t r ,  d o s z e d ł  o!) lat 
w i e k u ,  lu b  i n n y m  t y t u ł e m  w y ł ą c z o n y  z o ś t a ł ; . »•: 
b o  t e ż  g d y b y ,  d la  z a r z ą d z e n i a  p o z o s t a ł e m  pp ro­
d z i c a c h  g o s p o d a r s t w e m ,  b y ł  p o t r z e b n y *  na ten o 
s t a t u i  p r z y p a d e k  c h o c i a ż b y  w y b ó r  p r z e z  rodzice  
n i c  b y ł  p r z e d  i c h  ś m i e r c i ą  u s k u t e c z n io n y ,o p i e W "
n i  m a ią  p r a w o  d la  z a p o b i e ż e n i a  u p a d k o w i  gCsJ!.̂  
dars l .w o ,  w y b r a ć  i e d u e g o  ''Syna* t. -nymaią.c SI? fj" 
ś l e  p -raw i . le ł  p o d ł u g  k t ó r y c h  r o d z i c o m  w y 1)"r ‘e*_' 
d o z w o l o n y .  A r t .  6 3 .  G d y b y  s i ę  z d a r z y ł o ,  iż  Rod*’ 
co m a i ą c y  p o s i a d ł o ś ć  w  K r ó l e s t w i e  i z a g r a n i  \  1 
d i e ł e l i  w y ł ą c z y ć  s j r o a  w  w i e k u  s p i s o w y m  hęd^.^  
g o ,  w  ten C zas  k i e c r f m a i ą  w i ę c e j  s y n ó i y  za gran 
cą z a m i e s z k a ł y c h  a w p r z y p a d k u  Art.. 08  P r t*'
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dzianym z n a j ju iq c y c h  aię; w y łą cz en ie  tak o w e  iniej- 
sta lriiec nie m cże,  z powcńlu, i i  synow ie  w d o ­
brach za g ran icą  p o ło ż o n y c h  m ieszk a iący ,  nie  mo­
gą być p o w ołan i  na  z a c ią g  i że R o d z ice  m ogą so- 
bić wybrać ieduego  z  n ich  do p o m o cy  i w y rę cz e ­
nia. Art. 04 . Dow pd w y b o ru  stanowić  ma a k t  p rz e z  
rodziców lub o p iek u n ó w ,  równiezyw u rz ęd z ie  W ó j ­
ta Gminy jub  B u rm is t rz a  (w W arsz a w ie  u  Roin- 
mlssarza C y r k u łu  P o l ic j i  wykonawczej ')  s p o rz ą ­
dzony, a w ym ien ia iący ,  i a k o  w y b r a n y  n ie  ma ża ­
dnego z braci  k w a l i f ik u jąc eg o  się  do w y łą cz en ia .  
Art. 65. Ha p r z y p a d e k  g d y b y  b y ł  iedep  lu b  k i l ­
ka synów w w iek u  od 17 do 20  r o k u  życ ia  n ie-  
mogących być w y ręczen iem  rodz icom , p o t r z e b u ią -  
cyin dla p o desz łych  l a t  lu b  s łab o śc i  zdrovraia,  n a ­
leży to w Akcie w y r a z i ć ,  Z w ym ien ien iem  obo k  
nazwiska i śm ien ia  k a ż d e g o  a sy n ó w ,  p rz y c z y n ,  
dla których nie mogą być  pom ocnym i ro d z ic o m ,  
niemniej powodu dla k tó r e g o  ci£ rodz ice  n ie  p o ­
trafią sie obejść bez  pom ocy  dz iec i .  Art .  66.  W y ­
łączenie Art.  2. l i t .  C, n in ie jsz e j  J n s t r n k c j j  u- 
dzielone b ra tu  m aiacem u o p ie k ę  n a d  m ało le tn ie -  
mi braćmi i s io s t ram i,  k tó r y c h  R odz ice  n ie  zy ią ,  
trwa aż do czasu  u k o ń c z e n ia  o p ie k i .  A rt .  67, J e ­
żeli w familji  i ak ic j  z n a jd u ią  sio B rac ia  nw iący  
wyłączenie od z a c ią g u  po s iad a jący  razem  w sze l­
kie własności do sp raw ow an ia  o p iek i ,  na  tencaas  
żadeu z braci  w w ie k u  sp isow ym  będących  n iep o -  
winieii-być w y b ra n y  » a o p ie k u n a .  A r t .  CS. Dowod 
opieki brata  nad małcrletniemi b raćm i i s io s t ram i  
stanowić ma: a )  Su p e ł  tu ra  lu b  in n e  jak o w a  u rz ę ­
dowe świadectwo śmierci rodziców, b)  .świadectwo 
życia 'małoletnich, c) M e t r y k a  w y k azu iąca  ich  
sviek. d)  W y w ó d 's ło w n y  ty u rz ęd z ia  W ó j t a  Grrij- 
uy lub Burm is trza  ( vr W arsz .1: u  K o m isa rza  P o l ic j i  
Administracyjnej właściwego c y r k u łu )  spo rząd zo n y ,  
a przekony wąiący o powierzenie  b ra tu  prawnie  o- 
picki nad m ało le tn iem i,  tudzież  o t rw a n iu  c.usj 
cJSgl®> niemniej £e tenże niema zadńegd bra ta  po- 
siadkiąeego wyłączenie od Zaciągu, c) Gdyby s,aś 
fflwł iedaego lub k i lk u  braci ,  p o s iada jących  vt y- 
ączenie, lecz n iezda tnych  do sprilwoWania op iek i ,

® oiiczność ta rów nież  w w yw odzie  s ło w n y m  wy­
rażoną być powinna, z szczegółówem w y ła szcza -  
men rodzaju n iezda tnośc i ,  i do łączen iem  p o t rz s -  

njch na to dowodów. -Wypadek t ak i  wraz z do- 
ocjąmi również do r o i t r z y g n ie c ia  wyższej t r ła d ży '  

przeJstawiouy b ę d z i e  Art:  G9.‘ P rzez  nadano ArtJ 
• d. niniejszej in s t ru k c j i  wyłączenie  wdowcom 

In,1' ! " 111 prawo chciało  zapewnić  t ro sk l iw y
_ na^ ,ciziecrńi. Art.: 70. W y p ły w a  w ię c  z te -  
s-j U wdowcy maiący Azieoj, chociażby wpowtdr**

ne weszli  związki^ p ozos ta ią  p rż y  prawie  w y łącze ­
nia, d opókąd  dzieci z pierwszego małzeństv\ a zyó 
bedą.  A rt :  71. Wdowcy, ied n ak  k tó ry m  p rz ed  d o j ­
ściem la t  30 dzieci p o m ar ły ,  należą do spiłrn cho­
ciażby z pow tórnego  m ałżeństw a  mieli dzieci,  k l ó -  
ry ch b y  M a tk a  ż y ła .  Ar U 72. W yłączen ie  o k tóre  in 
ieś t  mowa w Art:  69 i 70 ma 'być u d ow odn ione  
przez  w do w ę d : a)  Aktem  Wejścia fony;  ó) Św ia ­
dectwem życia dzieci ieg ó ,  prżez W ła d z ę  t.ego 
miejsca gdzie one są zam ieszkałe ,  wydauem . Art :  
73. Udzielone Art :  2 ’ lit:  o* Wyłączenie cudzoziem ­
cem i ich syboią ,  u rodzonym  za granicą p rzed  ich 
p rzybyciem  do k ra iu ,  .-służy iin na  zawsze wszy- 

- s tk i in  bez w y ią tk u ,  i ląwei  tym , k tó r z y  będąc r o ­
dem z części X ies tw a  W arszaw skiego  do A u s tr j i ,  
P rusś  i W o ln eg o  M iasta  K rak o w a  odpad ły ch  w ia -  
kiin kolwiek.bąc czasie .w Królestwie  Polskiem  osie­
dli. Nadmienia się W tom miejscu, ze stosownie do 
woli Nnjiaśniejszcgo C E S A R Z A  Jm ei i K R Ó L . i ,  
w p o s tanow ien iu  R ad y  Adinistracyjnej z 0. 6 ( LS) 
K'wtetnia  r.  z. Nr  3561 objaw ionej ,  wyłączu ;ie to 
rozciągnioneiUzosta ie  i do synów F ra n c u zó w  w C e­
sarstwie lub  Królestwie  z rodzonych ,  k t ó r z y  mają 
hyc  wyłączeni od zaciągu, wyiąwszy iednak tych, 
k tó r z y  stali  się p o d  dane fni Ro^syjskioini lub na-  
tń ra l izac ją  w Królestwie Uzyskali.  Ar: 7^* Spisowi 
k tó ry ch  Rodzice  m ieszkają  w tu te jszym  kra iu  a k t ó ­
ry c h  xiafki  udawszy się za granico clln iakich kol-  
wiek Ląc powodów, z ro d z i ły  ich tam że,  nie s ą 'w y ­
łączen i  od zaciągu ' allioWiem urodzenie  ich za g ra ­
nicą, wczasie gdy Rodzice  by ji  Obyw ate lam i  osia­
d łym i w K ró les tw ie ,  uzywaiącymi wszelkich p re ro ­
gatyw' i u leg łym i wszelkim obowiązkom  o b yw ate l­
skim, nie może wyłączać od zac iągu dzieci ich za 
granicą  wpradzie  z ro d zo n y ch ,  lecz również  p rz y -  

• puszczonych  do ubywania  tychże  p re roga tyw ’, i o* 
ho wiązanych ulegać w sze lk im  powinnościom. Aftc 
75. Rozumie sio samo p rzez  s ię , i£  synowie z ro d zen i  
zA g ra n ic ą ,  w czasie gdy  ich  rodz ice  tam że  os ia ­
d łym i '  by li  i późliiej  dop ie ro  p rzen ieś l i  sie do tu ­
t e j szeg o  k ra iu  a b ęd ąc  u z n a n i  w e d l e 'A r t .  73 z i  
cudzoziem ców  icSeli  n ro d z en ic  ndowodni.f- sposo­
bem  Art .  77 i 78 te jzo  in s t r u k c j i  w s k a z a ń y m ,p p -  . 
w in n i  być w y łą cz en i  od  z ac iąg u .  Art .  76. P o s ta ­
n o w ien ie  X c ia  N a m ie s tn ik ^  K ró lew sk ieg o  z d. 1;S 
S tycz:  1822 r. w skaz tiie ,  r a k  'maią być  uważani,  g o  

do w y łą cz en ia  od zac iągu ,  właścic ie le  różn o-rząd o- 
w i,  to iest:  i£ m aią  być woln i  od tego  o b ow iązku  
c i,  k t ó r z y  do d a ty  r a ty f ik ac j i  t r a k t a t u  W ie d e ń ­
sk ieg o ,  mieli  z am ieszk an ie ,  w częściach d o - k r a iu  
P r u s k ie g o  Odpadłych , z p ó źn ie j  do k ra iu  tuŁej- 
&2*go p rz en ie ś l i  się . Art .  77. Dowód na wyłącszc-
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nie  Art.  73 i 75 wymień* Mi* s tanow ić  b ęd z ie  me* s ł a ć  p rz e *  p o ś re d n ic tw a  właściwo] Rom , Wdzklej
t r y k a  u ro d z e n ia  lub  w b r a k u  t ak o w ej  p a s z p o r t ,  ly b  U rz ęd u  M u n icy p a ln eg o  Min. W aiszaw y  listo 
leżel i  w n im  miejsce u r o d z e n ia , i e s t  w yrażone  lu b  im ien n y  t a k ic h  U rz ęd n ik ó w ,  dla zakommunikoiva.
t  eż n a k o n ie c  in n e  u rzęd o w e  w te j  m ie rze  dow ody,  ■ n i a  o n e j  D e legacj i  S p iso w ej ,  k tó r a  takow ą w ale*
A rt .  78. G dy b y  c z ło w ie k  z z ag ra n ic y  n io b y ł  w s t a -  tach  swoich iak o  dowód tisp-rawiedliwiaiąey dla
n ie  z ao p a tr z e n ia  się w p o t r z e b n e  dowody,  c a  k tó r e g o  U rz ę d n ik ó w  i  Officyalis tów rzeczonych
led-nak rz a d k o  z d a rz y ć  się - m o ż e ,  na  t en czas  n ie p o w o ły w a ła ,  zachow a.  Ci  zas' k tó rz y b y  nieby.
p o  do k ładii  em p r z e k o n a n iu  się sp o rz ąd z o n y  b ę -  l i  tera i  l is tam i o b j ę c i ,  o b o w iązan i  b e d ą  stawić sio
dzrc z  n ieg o  s to so w n y  w yw ód  s ło w n y  k t ó r y  t a k ż e  p r z e d  D e l e g a c j ą ,. i z ło ży ć  dow ody  powyżej iyw
d o  ro z p o rz ą d z e n ia  w yższe j  w ła d y  p rz e d s ta w io n y  m ien ione  a  k tó r y c h  św iad ec tw a  wydane prze?
eo s tan ie .  A rt .  79, 80 i 81 in s t r u k c j i  p rz ep isu ją ,  i% W ła d z ę  W ła śc iw ą  ia k o  c iąg le  w Urzędowaniu ź(»
cł t y lk o  U rz ęd n ic y  i Officjaliśći C yw iln i  u w a ża n i  s t a i e , w a k ta c h  swoich Delega 'c ja  dla Usprawiet
uą za  m aiących  p ra w o  do w y ł ą c z e n i a ,  k t ó r z y  na  d l iw ie n ia  sw ego zachow a “  z tą d  więc wynika its
m o cy  e ta tu  l ic zb o w eg o  p rz e z  l i .  PA N A  lu b  X c ia  leże l i  w łaśc iw a W ła d z a  n iczak o m m o n ik u ie  w cze-
N a m ie s tn ik a  K ró le s tw a  z a tw ie r d z o n e g o ,  są m ia-  ś n i e ,  a p rz y n a jm n ie j  do 1 M arca  r. b.  wzmianko
n o w an i  lu b  k tó ry c h  p o sad y  chociaż  E ta te m  n ieo-  w ane;  l i s t y ,  k a żd y  U rz ę d n ik  lu b  Officyalista w
Ujęte,  są ied n a k  sz.czególnem po s tan o w ien iem  K ró -  w ie k u  sp isow ym  b ę d ą c y ,  w in ien  sie w szczególni
lew sk iem  lu b  X c ia  N a m ie s tn ik a  u t w o r z o n e ,  za-  d ow ody  z a o p a trz y ć  i t ak o w e  w W łaśc iw ym  C y » ' 
s t r z e ż e n ie  tak o w e  n ie ro zc iąg a  się  ie d n a k  do W y -  k u l e ,  w te rm in ie  p rz e z  D e leg a cy ą  Zaciągową ca
d z ia łó w  S p raw ied liw ośc i  i S k a r b u ,  w k tó r y c h  z n a j -  z n ac zo n y m  z ło ży ć .  Co do  A p l ik an tó w  i Ryetarp
d u ią  się  p o s a d y , z p rz y c z y n y  n iep rz e w id z ia n e ;  u szó w  p o  B ió rach  p ra cu iąc y c h ,  nie  m niej innych
p o t r z e b y ,  s z c ze g ó ło w o .n a  E ta ta c h  l ic zbow ych  n ie -  U rz ę d n ik ó w  i Ofi icjal is tów  pow yżej  niewymicnlo>
o zn ac zo n e ,  z p o m ięd zy  p rz e to  Ofiicjalistów do W y -  n y c h ,  Cl  n a leżą  do sp i su  w o j s k o w e g o ,  powinni
dz ia łów  ty ch  n a le ż ą c y c h ,  ci iedyn ie  k t ó r z y  d la  s ię  stawie  p r z e d  D e leg ac jam i  spisotvemi i przed
cźasow cj p o t r z e b y  do n a d zw y c z a jn e j  c zynnośc i  n a  K o m m iss ją  W y ż s z ą  Z ac iągow ą  i względem nieb
B.yety są p r z y b ra n i  n iem a iąc  m ianowali ,  od  Zac ią-  b ę d z ie  postąp ior ie ra  t a k ,  ja k  ie s t  przepisane!?
g u  w o jsk o w eg o  u c h y le n i  b y d ź  nie m o g ą .  K a żd y  Względem w szy s tk ic h  in n y ch  sp isow ych pobióratS
U r z ę d n ik  p rz e to  s tosow nie  do a r t .  79 ,8 2 ,  83 i 85 n iep ra c u ją c y c h .  N adm ien ia  sie  ze W oźn i  przy
i n s t r u k c j i  o d  s łu ż b y  w o jsk o w ej  w y łą cz y ć  się p r a -  w sz e lk ic h  W ła d z a c h  A d m in is t r : ' i  Skarbowych niw
g n ą c y ,  z łożyć  p o w in ien  n a s tęp u iąc e  d ow ody  swe- m n ie j  p r z y  n a jw yższe j  I z b ie  O brach :  za  maiącycft
g o  w y łą c z e n ia ,  a )  M ian o w an ie  na  sp ra w o w an y  % p o w o d u  te j  s ł u ż b y  p raw a  do w y łączen ia  uważa?)
pi-zez s ieb ie  u rz ą d  , b) Ś w iadec tw o  w łaśc iw e j  w ła -  n i e  b ę d ą .  Co do w o ź n y ch  Sądow ych  zaś  cl iaB
dz.y iż ies t  m ia n o w a n y  n a  mocy e ta tu  l i c z b o w e g o ,  w szyscy  in n i  Óffic jr i iśc i  Sądow i,  wolni są od
p o tw ie rd z o n e g o  p r z e z  N. PA N A  lu b  X c ia  Naraie-  c ią g u  p rz e z  c iąg  t rw a n ia  tej  ich s łużby .  Art. $
s t n i k a .  c) Św iadectw o te jże  W ła ‘d zy ,  ze  c iąg le  w U w oln ien i  od s ' łużby  W o j s k o w i ,  n ie  mniej Crzft
U rz ęd o w an iu  zo s ta ie .  U rz ęd n ic y  zaś  A r t y . 80(w sk a-  d n icy  w o js k ó w l ,  p o ró w n a n i  s tosownie  do Decyzj). 
tzani ob o w iązan i  są u sp raw ied l iw ić  w y łą cz en ie  swo- ś. p .  J E G O  C E S A R Z K W I G 2 0 W S E . I E J  Mości t y
i ę  dow odam i po w yżej  p o d  l i t .  a , r. w ym ien ionem i.  X .  N acze lnego  W o d z a  z d.  (1 L u te g o )  CO Styczni?
Co do of iic jalis tów A d m in is trac j i  t a b a k  w  k r a i n ,  1834 r .  Z s to p n iam i  Officerskrem-1, posiadaią
<A t y lk o  woln i  są od z ac iąg u ,  k t ó r z y  P o s ta :  X c i a  ł ą c z e n ie  o d  z a c ią g t t ,  w te jże  samej kategorjl,
N a m ie s t n i k a ,  lub  R a d y  Adinin is :  Szczególne  o t rzy -  z n a jd u ią  się  w y k re ś le n i  z  k o n t r o l l i  O ff iec row io  ino
in s ią  w y łą cz en ie .  Officyaliści c i  w in n i  są z ło ż y ć  U rz ę d n ic y  'w o jskow i-  A r t .  69. N a dowód składw
św ia d e c tw o  zw ie rz ch n ie j  swej W ła d z y ,  ia k o  c ią-  p o w in n i  a )  W o js k o w i  n iem n ie j  U rzędn icy  wojski?
g le  w t e m  u rz ęd o w a n iu  zo s ta ią .  P o w ta r z a  się  t u  wl p o l s c y ,  uw o ln ien ia  p rz e z  byłe" Ministcrju®
d o s ło w n ie  u rz ą d z e n ie  ^ p r z e p i s a c h  d o d a tk o w y ch  W o j n y  X tw a  W arsz a w :  b y łą  Komu)! Rzą: WojnTj
co do U rz ę d n ik ó w  z a m ie sz c z o n e :  „ G d y b y  p r z e z  lub  S z ta b 'G łó :  b y łe g o  W o js :P o ls :  p rz ez  KcroinU4
s ta w a n ie  U rz ęd n ik ó w  i Ofiicjalistów p o w yżej  wy- *ją p rz ez n a c z e n ia ,  a lbo t e ż  p rz e z  inną  Włafc#
u t le n io n y ch  p r z e d  D e leg a c ja m i-S p iso w em i  d la  u-  & R o z k a z u  J O .  X c ia  F e ld m a r s z a łk a  Namlestnil#

uo ł w w j  są użyci  rnjaia nye  n a  u s z c z e r * c z o n e ;  nommls:-Jttzą: W o jn y  lub S z ta b u  wi*» *<r 
Ł e k  n a raż o n a ,  w t a k im  ra z ie  W ła d z a ,  pod  k t ó r e j ' t e ż  n a k o n ie c  J W .  J e n e .  Ad. RauteiiStrnuek » »  
zw ie rz ch n ic tw em  p r a c n i ą , obow iązaną  b ę d z ie  p rz o - w pdn ia iąca  uwoln ien ie  od s łf tżby  lub wykreśleni®
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i kontroli,  b )  W o js k o w i  z  s łu ż b y  z a g ra n ic z n e j  
Wyszli, uw o ln ien ia  w ydane  im p rz e z  W ła d z ę  w ła -  

r idwą tego M oears tw a  ty k tó re g o  w o jsk u  s łu ż y l i .  
Art. 90, S tanow i m ięd zy  in n e m k  w y łą cz en ie  dla 
ffauczycieli , w u z u p e łn i e n iu  tego  p r z e p i s u  R ad a  
Administr. D ecyzy ią  swoią z d. (18) 6 M arca  r .  z 
N. 2755 z ap ad łą  p o s t a n o w i ła ,  zc l ic z b y  k a n d y d a ­
tów n-a N au cz y c ie l i , ci t y lk o  m aią  być  w o ln i  od 
jaciągu k tó r z y  o k ażą  u d z ie lo n e  sobie  p rz e z  R o m :  
Rzp Spraw W ew n :  D ueh:  i Osw: P u b l :  uw iado-  

hnien-ie, ze ob jęc i  są k o n t r o l l ą  w  te jż e  Kom : RząS 
titrzyinywaną, lub  t e z ,  ze  c zy n n ie  p r z y  szkołach, 
tóytcmi b ę d ą .  A r t .  91. D ow ód w y łą c z e n ia  p r z e d -  
fiębierców fa b ry k  i r ę k o d z ie ln i ,  tu d z ie ż  Artystów,,  
Klajstrów i  icli cze ladz i  s tanow ić  będą  szczeg ó ln e  
decyzje, p rzez  Kom m is:  Uzą: S.  W .  D. i O. P .  n ie ­
mniej J W .  J ł a  Ad: R a u tc n s t r a u c h  u d z ie lo n e .  A r.  
05. W yłączen ie  ar.  2 l i t .  o b j ę t e ,  a d o ty c z e ć s lg  
tjlko mogące w s tęp u iąc y ch  do s ta n u  D u c h o w n e ­
go, dostatecznie ie s t  o b ja śn io n e  pos tan o w ien ieu t  
K. Namiestnika K ró lew :  z  <3.31 S ie rp n ia  1824 r .  
fir. 96. Za  dowód w te j  m ie rzo  b łu ży ć  p o w in n a  11- 
(& Stósownie do a r .  3 teg o ż  p o s ta n o w ien ia  spo­
rządzona , k tó re j  u d z ie len ie  U rząd  M u n ic y r  K om - 
Hńssją Rzą: S. W .  B .  i O. P .  up ra sza ć  n iezan łe -  
©a. W y n ik a  wiec z tą i l ,  że  w sze lk ie  s e m in a r ja  
wiotkie>i z ak o n n e  w cześn ie  A lum nów  i K le ry k ó w  
liyzszej swej W ła d z y  do p o tw ie rd z en ia  p r z e d s t a ­
wić ebowiązane, szczegó łow e  bowiem  l is ty ,  w p r o s t  
Ęrzg: H un icy :  p rz e z  też  S e m in a r ja  k o m m u n ik o -  
gane przyię temi b y ć  n ie inogą  i n ie  b ę d ą .  A r.  97. 
Pecztyljoni uw oln ien i  od  z ac ią g u ,  s to sow nie  do- 
Postanowienia X .  N a m ie s tn ik a  K ró l :  z  d. 10 C zer :  
*817 r. posiadają  ta k o w e  w y łą cz en ia  p r z e z  c ią g  
pełnienia tej s ł u ż b y .  A r .  98. Ż y d z i  p iz y jm u ią c y  
łjeligją C k rz o śe ja ń sk ą , ia k ie g o k o lw ie k  b ą d ź  w y ­
znania sa w y łą cz en i  od z ac ią g u .  Ar? 99. Z a  do ­
tted \y  tej  m ie rze  . s łu ż y ć  ptowinno św iadectwo 
Proboszcza parafij Jlub in n e j  w łaśc iw ej  W ła d z y  
Wncbownej p rz e d  k tó r ą  o b r z ą d e k  C h r z tu  o d b y ty  

^ r ‘ ' U w oln ien i  zos ta ią  o d z a c l ą g u  bra-
§ x,,  ° raw czyki  (H e r n h u te r ) w K ró le :  P o l sk ie m  o  
-?sc chcący.' W sp o m n ia n i  p r z e to  b rac ia  Moraw*- 
If t ’ ri*6 ,na*l -Łyć p o w o ły w a n i  d o s ta w ie n ia  sig 
Przed Delegacjami, zaciągowemu i Kommissj-amt- 
a n pperrew izy jncm i, t a k  ia k  to  p o w ie d z ian e m  zo- 
. *  o w Ar. 36 n in ie jsz e j  in s t r u k c j i  k t ó r y  b rz m i  
l l n ąstępi:ie : , ,P o  u k o ń c z e n iu  sp ra w d z en ia  k s i ę g i  
vs ° a  • eEacJa zac iągow a r o z k a ż e  stawić  sig 

i™  mgzczyznom  m aiący m  s tósow nie  od  
fo k , w ie k  sp isow y, to  i e s t  co z  d. 1 L ip :  

r  fik o ń « q  ro k  20 a u ied u jd q  do l a t  3.0 życ ia

swego , u w a h u a ią  się  a to l i  o d  t eg o  o b o w ią zk u  t»i 
w szyscy  k tó rz y  p o d łu g  z ło ż o n y c h  iu z  i z a t w i e r ­
dzonych  p rzez  U rząd  M u n ic y p a ln y  dowodów, wy- 
W ykazali  dosta teczn ie  , iż  m aią  prawo do w y łą cz eń  
na  zaw sze ;  niemniej , Ż y d z i ,  M enon iśc i  i B racia  
M o r a w c z y k i , (Jdernhatcr)  k tó rz y  do z ac ią g u  niu- 
n a le z ą .  T y t u ł  V I I .  O sp isow ych  s tanu  Sz lach e ­
c k ie g o  nie m nie j  in nych  tu  w ym ien ionych .  Ar. 15Qt- 
S tosow nie  do po s tan o w ien ia  W ła d z y  wyższej ,  sp i ­
sowi n iepos iadaiący  żad n eg o  z w y łączeń  Ar. 2 ni­
n ie j s z e j  i n s t r u k c j i  w ym ien io n y ch ,  a zn a jd u iący eh  
się  w k a te g o r ja e h  n as tęp u iący ch :  a )  Synowie S tan u  
Szlacheckiego, b) Synowie  wyższych i n iższy ch  Ob- 
ficerów u r o d z e n i  po  o t r z y m a n iu  p rz ez  ich ojców 
tn ia n o w a ń n a  stopień-off icerski .  c ) - C i  k tó ry c h  o j ­
cowie w czasie i eh u r o d z e n i a , sprawow ali  u rz ęd y  
Cyvtilne, w y k azem  p o d  l i t .  g.  t u  do łączo n y m  w y­
mienione. d )  Ci k tó ry ch  oj.cowie n iebędący  staniu 
szlacheckiego ozdobieni  by l i  o rderam i Cesarskiemi 
a lbo  Królewskiemu w myśl s ta tu tó w  dla tychże p rz e ­
p isanych ,  lecz w ty m  iedynie razie , k ied y  u ro d z i l i  
się iu ż  po  o l rzy m an iu  o rde rów  p rzez  ich o j c ó w ,  
Osoby pow yżej  p o d  l it .  cl, 5, c, d.  wyszczególniona 
z ło ż y ć  pow inny  dowody ró d  ich i pochodzenie ,  w y -  
Uazuiqcy t a k ,  ia k  to m ia ło  miejsce osta tn iego po ­
b o r u  względnie  wojskowych n iższych  stopn i  h. w o j ­
sk a  po lsk iego ,  do Wojsk a C esarskiego p o w o ła n y ch ,  
z zastosowaniem się do zasad postanowieniem R a d y  
Adminis. z d. (26) 14 C zer .  r .  z. w skazanych ,  a R e ­
sk ry p te m  Kom. Rzą. S. W.- D. i O. P.  z  d. 10 L ip ­
ca 1832 r.  Urzędow i M unicypalnem u a nastepnłs'  
Delegacjom  zac iągowym  kom m unikow nnych .  Do­
w ody takow e  są n as tęp u jąc e :  A d  a )  Synowie  s ta n u  
szlacheckiego. O soby  w tej kategorj.i  będące z ł o ­
żyć maią na  ręce  właściwej. Delegacji za-ciagowej: 
dowody sz lachectwa, lu b  inny  lak i  a k t  a u te n ty ­
czny  dowodzący, że by li  w posiadaniu  przywileió.w 
do s ta n u  szlacheckiego p rz y w iązan y ch  lako ) toz  n .  
p„ 1) K o n t r a k t  k u p n a  lub sp rzedaży  pos iad ło śc i  
ziemskich z aw ar ty  p rz e d  r .  1795. 2)- D eklaracją  I- 
rzędową przez  ruaięlności z iemskich właściciela- s z la ­
chcica, a k tó rego  szlachectwo nie ulega z a p rz ec za j  
fiiu podpisana,  iako  osoby  w niniejszym wypadło® 
b ę d ą c e ,  pochodzą  z  rodz iców  sz lac h ty ,  k tó r z y  
Ciągle przywile iów  sz lach ty  używali .  3) Świa­
dectwo R ad y  obywatelskiej:,  iako  ciż lu b  ich Ró« 
dzice zap isan i  zo s ta l i  do s ięg i  obywatel i  szlachty: 
Ad b). Synow ie  Offieerów z ło ży ć  maią .  1) A k t  tji- 
r o d z e n ia  lu b  m e t r y k ę  c h r z tu  celem  udowodnienia; 
iż  ojcowie ich  po s iad a l i  s to p n ie  O ff icersk ie .  2 J  
P a t e n t  nom in ac ji  o jców  na  6 top ień  o ff ice rsk i  l u b t ' r  
braku takowego t o y  dokument t o
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n&irite w s k az u łac ą  d a tę  ich  no ifc inac jt , w ła d zę  , 
k t ó r a  ic w y d a ła ,  p u ł k  i b ro ń  w k tó r y c h  ojcowie 
s łu ż y l i ’; dowód tak o w y  lu b  d ek la rac je  b ędą  zaiY.a- 
g ń d u z n a n e  o ty le ,  ó i le  \yszczćgół,ach z g o d n e  b ę ­
d ą  z A k ta m i  toy: K om m iss j i  w o jny .  Ad c ) O soby  
któ /tych Ojcowie w czasie ich  u ro d z e n ia  sp ra w o ­
w al i  u rz ę d y  cyw ilne ,  o d pow iedn io  s to p n io m  wyz- 
t-zych Officcrów, obow iązan i  "Są d la  ud o w o d n ien ia  
sWycli praw , z łożyć . .D elegac ji  zac iągowej a k t  u- 
ro d z e n ia  lu b  m e t ry k ę  c h r z tu .  3) N o m inac ją  ojca 
n a  u rz ą d  odpow iedn i  s to p n ia  Off icera  w y ż s z e g o ,  

. l u b  w b r a k u  tak o w e j  in n y  l ak o w y  dowód lub  de ­
k la r a c ją  na  p iśm ie  w y łu sscz a ią cą  da tę  n o m in ac ji  
i p e łn io n e  o b o w ią zk i .  Ad d)  Ci k tó ry c h  .O jcow ie  
Ele b ę d ą c ' s u n u  Śzla.checkibgo o z d o b ie n i  zo s ta l ł  
O rd e ram i  Hossy jsk iem i  lub  P o l sk ie m i  z łos tyew in-  
jii: A k t  swego u ro d z e n ia  lu h jm e try k ę  c h rz tu .  P a ­
t e n t  nom inac ji  lu b  w b r a k u  onego  in n y  dowod 
lu b  d e k la rac ją  n a  p i ś m ie ■ tyym ieh ia iącą  k i e d y ld a -  
k ą  ozd.obę ten że  o t r z y m a ł .  D ek la ra c je  p o d  L i t :  b,  
C ' cl w yszczegó ln ione  o ty le  za ważne u zn an e  b ę ­
dą o i le  co . d o  zaw ar ty ch  w nich  szczegó łach  z o ­
s ta n ą  |pyśw iadczone  p r z e z  w łaśc iw ą  K om m iss ją  
R z S d o w .i  lub  p rz ez  Bióro  w o icn n e .  U rz ąd  M u n i ­
c y p a ln y  ‘nadm ien ia , '  ze s tosow nie  do A rt .  151 J n -  
s t r u k c j i  ró d  i p o c h o d ze n ia  sp isow ych  n iew y łą cż a -  
ią  od  s p i s u ’w o jsk o w eg o ,  P o d a iąc  p rz e p i sy  pojvyż- 
sżc  do w iadom ości  p u b l ic z n e j  dla  p o s taw ien ia  o- 
sób k tó re  m aią  p raw o do w y łączen ia  od zac iąg u  
W o js k o w e g o ,  w m ożności  w czesnego  u z y sk a n ia  
w ła śc iw y ch  sobie  w y łączeń  , U rz ąd  M u n ic y p a ln y '  
w zv w a  oneż , a żeb y  w dowody n in ie jsz ą  i n s t r u ­
k c ją  p rz e p i s a n e '  i ą k  n a js p ie sz n ie j  z a o p a t r z y ły  się ,  
i t akow e  w w łaśc iw ych  D elegac jach  Z ac iągow ych  
W c iąg u  t rw a n ia  S p i s u  w o jsk o w eg o ,  k t ó r y  z ' d .  
17 L u te g o  (1 M arca)  roku  b ieżącego  po w szy s tk ich  
C y rk u ła c h  M ias ta  W arsz a w y  ro zp o cz ę ty m  zos tan ie  
a na jda le j  w frciir ty g o d n ia c h  od te jże  d a ty  z ł o ­
żyć m o g ły ,  n a k o n ie c  dla u n ik n ie n i a  w sze lk ic h  w ą t ­
p l iw ośc i  p rz y  ^zapisywaniu w w ie k u  sp isow ych  za­
s t r z e g a  ;ńę, aby  wszyscy  m ężczy źn i  od l a t  IS tu  do 
l a t  35c iu  'w zwyczajne  m etryk i ,  u r o d z e n ia  o p a t r z e ­
n i  byli.  —  R eferendarz  S ta n u ,  p r e z y d e n t  J. B a s z ­
c z y ń s k i . —  Ż a  S e k re ta rza  J lnego  B a g iń s k i .

1 D O N IE S IE N IA .
Z aw iaw iadąn i ia  się O soby in te ręssow ane ,  iż na  

. ń iocy rezo lu c j i  J W .  P rezesa  T r y b u n a ł u  C yw ilne ­
go W o ic :  Mazo: p o zo s ta ło ść  po  n iegdy  W in c e n ty m  
i  W ik to r j i  z R adw ańskich  M a łżo n k ach  G o łaszew ­
skich ,  iakó  to: S reb ro ,  K o ra le ,  G a rd ero b a ,  Bieli­
z n a ,  M eb le ,  C y n a ,)M o s ią d z ,  Miedz, S z k ło ,  F a ­
jans ,  P o rc e l l a n a ,  Ż e las tw o ,  N a rzęd z ia  i S p r z ę ty

ogrodow e,  w d n ia  2  Marca r . b .  o godzinie 9 zra- 
n a  i dni n a s tęp n y ch ,  p r z y  u l icy  W areckiej w do­
m u  p o d  Nr 1360, p rz ez  p u b l iczn a  Licytacją-sprze­
dane zostaną .  R e ie n t .  N o w ick i .

Ł a s k a w y m  Am atorom  S T O K F I S Z U  donosi się, , 
£e w czasie  nadchodzącego Poy tu ,  dostać go będą 
mogli  na  Śn iadanie  w Ś ro d ę ,  P ią te k  i Sobolew 
h a n d lu  W in  i K o rz en i  p rź y  ulicy Nowo-Senator- 
skiej w  domu N r  Ą l l  L i t :  13.

K W I T Y  z K o m o ry  Celnej  Tcrospolskie j  na łój, 
rńiedji s tara  i . o l e j ,  zgubione  z o s ta ły  idąc od Gro­
c h o l s k i c h  R oga tek ;  Z nalazca  raczy  oddać za na­
grodą  do K om ory  C e lne j  w Marywilu.

D n ia  26 b .  iń. o godzinie 6 z p o łu d n ia  spadł z i 
pa lca  w dorożkę  P I E R Ś C I E Ń  z ło ty  mezki herbo­
w y ,  herb b y ł  nieco p rz y  t ai tv ,  na  k tó rym  widać k 
l i te ry  F .  i  T* a z b o k u  ro k  1812, przytarty ,  ua 
dole t rochę  p rzy g ię ty ;  up rasza  się łaskawegozua* 
lazęę  aby  ra cz y ł  oddać do D ru k a rn i  Kurjera, za 
n ag ro d ą .

Dzierżawcą K O Z Ł O W A  z przyległościa ini W. 
L e o p o ld a  E jsy m o n ta  Dziedzicznego ,  zyczy sobie 
S u b  D Z I E R Ż A W I Ć  od  dn ia  %  Czerwca 1835 r. 
na Iaf S na&łępny.ch, O w aru n k ach  zaś korzystnych 
na miejscu dowiedzieć się m ożna. \ v .

Klio ma do p rze  dania P IE S K A  z'tin/gielskich Wj: 
Pe łków, niech się" zg łos i  na K rak o w sk ie  Przedmij 
sc ieN r  41.5,- do P a łac u  P o to c k ic h  w Sgiin dziedzi^ 
pu na dole do Bilińskiego,  d o b rze  zapłaci,  ale *8* 
b y  b y ł  ład n y .  - ,

JU tro  u D l l i te w sk ie g o ' p r z y  u l-icy  J3ćdharski%  ; 
ŚNIADANIE* P a s z t e ć  Z s ja c ; , In d y k ,  Pieczeń oiel|? 
Po lędw ica ,  K a p ło n ,  K o t le ty  ciele:,  Mwszczki, koi- 
dony 1 F la k i .  OBIAD: Z u p a  i R o śo ł ,  Paszteciki(rjtf 
Sz tu k am ięsa ,  K o t le ty ,  Zaiąo, Pąęzki^KOLAGJAt 
Zaią.c, R y b y ,  K o t le ty ,  e.tc. - __ _
- Jutro u Picig as kio go przy  u licy  Długiej Ar 55®* 

ŚN IA D A C IE :  Udziec, sarni i C om ber,  Pas-ztet, Ku­
ro p a tw y ,  K w ic zo ły ,  J n d y k ,  Ząiąc  F la k i ,  Pot/awa, 
K o t l e ty ,  C ias to  p tys io : ,  Ż u p a  fran :  i Rósoł. ł* 
mil ja  SP1R.A w.ykona M u z y k ę  wokal:  i in s t ru m en ty

W  Handlu  W in  Nowackiego , o b o k  Z a i n k  u. Jutro ■ 

B rzucho  mówca P. Binek i Sp iep ączk a  Pani Lazer> 
bawić będą G o ści od godz iny  6 do 1 0 -wiec2;Qr^_J  c,.

Dziś rano  ciepła s to p n i  1. W czora j  w południe 7.
T E A T R  W I E L K I .  J u t r o  W esele  Figara.

T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I .  J u t r o  P ” 0^ 3^ "  
M askarada .  Asmodęnszck. 3 Narzeczony- , a

T E A T R  DA W : R O Z : .  J u t r o  Mechanik !B oUiaan


